dr 431. 


Kraków, Sroda 30 


„Rowa Reforma“ wychodzi dwa razy ćziennie. 
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w innych państwach . . » « « » 48 „ 24 „ 12 , 4 5% 
Prenumeraię i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać wprost do Administracył „Nowej 
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Redakcya: ul. lagiellońska I0. Aćministrasya: ul. św. Anny 3. — Telefon Redakcyi 41, Admi- 
nistraczi 241, dla rozmów zamiejscowych 1572. — Rękopisów nadsyłanych Redakcya nie zwraca, 


We Lwowie sprzedaż numerów po 6 halerzy: w Binrze 
Jagiellońska 3 i w Biurze Płohna, ulica 


Prawosławie w Galicyi. 


W numerze warszawskiego „Dnia z 24 b. 
m., którego egzemplarz przypadkiem rąk na- 
szych doszedł, znajdujemy p. t. „Prawosławie 
w Galieyi“ następujący, bardzo wiele mówią- 
cy artykulik: 

„Jak donosi „Utro Rosij*, synod 
otrzymał depeszę, że do Lwowa 
przyjechał areybiskup  Kulogiusz, 
który w kościele unickim miał od- 
prawić nabożeństwo, a 27 września 
odprawi obrzęd podniesienia Krzyża. 

„W Galicyi religia prawosławna 
ogłoszona została (oczywiście przez 
rząd rosyjski; przyp. „N. Ref."), 
jako religia panująca. Synod wysłał 
swoje błogosławieństwo unitom ka- 
tolickim, którzy przechodzą na pra- 
wosławie'*. 


Krótka ta, ofieyalna informacya rządu ro- 
syjskiego mówi bardzo wiele. Odsłania ona 
tendencye prawosławno-rosyjskiej propagandy, 
z nerwowym pospiechem aplikowanej we 
wschodniej Galicyi, okupowanej chwilowo 
przez arinię rosyjską. 

Metropolita Szeptycki wywieziony został w 
tym celu, aby nie protestował przeciw 
zniesieniu unii we Lwowie i w kraju. 
Bo cóż to znaczy, że „arcybiskup* czyli archi- 
jerej szyzmatycki, osławiony Eulogiusz, w ko- 
ściele „unickim' we Lwowie miał odprawić, 
a do tego czasu już z pewnością odprawił, uro- 
czyste nabożeństwo, oczywiście prawosławne? 
Przecież we Lwowie, przy ulicy Franciszkań- 
skiej, jest wspaniała, murowana cerkiew pra- 
wosławna rosyjs., więc jeżeli już archijerej Eu- 
logiusz musiał jeździć do Lwowa i tutaj odpra- 
wiać nabożeństwo, to miał na to cerkiew wła- 
snego wyznania. Ale on właśnie po to przyje- 
chał, aby we Lwowie odprawić nabożeństwo 
w cerkwi grecko-katołickiej, u- 
nickiej. Łatwo się domyśleć, w której. Prawdo- 
podobnie nie na żółkiewskiem przedmieściu, 
lecz w katedrze św. Jura, rezydencyi metropo- 
lity, opustoszałej po wywiezieniu hr. Szeptyc- 
kiego, lub co najmniej w cerkwi wołoskiej. 
Przez te zadokumentować miał emisaryusz i 
pełnomocnik prawosławnego kościoła rosyj- 
skiego, że rząd petrogradzki znosi unię w Ga- 
licyi i cerkwie grecko-katolickie przeistacza 
na rosyjsko-prawosławne. 

Na ten niebywały gwałt, zadany su- 
mieniom ludzkim, przez okupacyjny rząd ro- 
syjski, zwrócić powinnauwagęcałą 
kulturalna prasa europejska. 

Zważyć bowiem należy, że wyznanie unickie, 
t. zw. „grecko-katolickie" ma swoje upruwnie- 
nie na podstawie umowy z Watykanem, i że 
do wyznania tego także Polacy, a nietylko Ru- 
sini należą. 

Rząd rosyjski, przeczuwając zapewnie, że 
niedługie będą jego przejściowe rządy w pe- 
wnej części Galicyi, pragnie ezemprędzej wy- 
kończyć dzieło propagandy russofilskicj, wdro- 
żonej ze skutkiem, niestety, wcale pomyślnym, 
wśród ludności ruskiej w Galicyi wschodniej. 
W (en sposób oficyalna Rosya, znoszące tutaj 
na poczekaniu unię i ogłaszając rosyjską pra- 
wosławną religię (bo należy odróżnić p ań- 
stwowe prawosławie rosyjskie od wscho- 
dniego kościoła prawosławnego) jako panują- 
cą, pragnie pogłębić i użyźnić poprzednio przez 
siebie przygotowany grunt polityczny wśród 
Rusinów galicyjskich tak, aby nawet wyparta 
z Galieyi. z czem z pewnością Rosya się liczy, 
znalazła tutaj zawsze na przyszłość wdzięczne 
podłoże do dalszej propagandy. 

Te cele Rosyi powinny być w miarodajnych 
sferach zrozumiane i z tego zrozumienia rzeczy | 
należałoby jaknajskrzętniej i jak-, 
najszybciej wysnuć konsekwen- 
cye. Zniszczenie polityczue bowiem, jakie po, 
sobie pragnie zostawić urzędowa ltosya w Ga- 
licyi, jest zaiste większe od materyalnego i 
gospodarczego, jakkolwiek i ono jest zastra- 
szające 


Lubciskie po wojnie. 


W warszawskiej „Gazecie Porannej* z dnia 
24 b. m. która dzięki uprzejmości prywatnej 
dostała się w nasze ręce, znajdujemy ciekawy 
wywiad ze znanym posłem do Dumy z gub. 
lubelskiej, p. Józefem Nakoniecznym. Pos. Na- 
konieczny objechał niedawno cale Lubelskie 
dla skonstatowania szkód, które zrządziły to- 
czące się tam przez miesiąc walki pomiędzy 
wojskami rosyjskiemi i austryackiemi. Ze spra- 
wozdania jego wyjmujemy następujące szcze- 
tóły: 
~ Najmniej zostały zniszczone okolice na za- 
hód od Kraśnika do Wisły, bliskie granicy, 


Cena numeru 6 hal., z przesyłką 


asy Oszezęd. 857.484. 


dzienników S. Sokołowskiego, ulica 
Karola Ludwika 9. 


poc 


ztową 8 hal. 


Okopy; sypane przez obie armie, zwłaszcza dla 
artyleryi bardzo głębokie, wydobyły na wierzch 
kamienie i żwir, oraz jałowy piasek, zasypu- 
jąc urodzajną wierzchnią warstwę na ogrom- 
nych przestrzeniach. Ta szkoda jest niemal 
niepowetowaną, 

Ludność, przeszelszy okropne dni wojny, 
odrętwiała z przerażenia, tuła się bezradnie po 
polach i lasach. Trudno ją nakłonić do po- 
wrotu do pracy na roli, do której zresztą brak 
wszystkiego, — inwentarza, narzędzi, zapasów. 
Całe okolice napełnia straszliwa woń rozkła- 
du, — trupy bowiem poległych pochowano 
zbyt płytko. Obok tego ciągle znajdują po Ia- 
sach, jarach, w łubinach zwłoki żołnierzy nie- 
pogrzebane. Istna „dolina łez", 

Straty materyalne nie dają się na razie obli- 
czyć — w każdym razie idą w dziesiątki mi- 
lionów. Sama ordynacya zamojska poniosła 
milionowe straty, caly szereg wybornie zago- 
spodarowanych majątków, z eukrowniami, go- 
rzelniami, oborami zarodowemi, zniszezone 
zupełnie. Jeszcze większą pozycyę strat stano- 
wią zrujnowane gospodarstwa  włościańskie. 
Strat tych nie powetują lata całe. 


Z Warszawy. 


Drogą prywatuą otrzymaliśmy 
dziś kilka numerów gazet warszaw- 
skich z poprzedniego tygodnia, 
których zawartością dzielimy sie 
poniżej z czytelnikami. 

Wszystkie pisma zgodnie podnoszą, że War- 
Szawa cierpi w obecnej chwili na dotkliwy 
brak węgla. Z powodu odcięcia od Zagłębia 
Dąbrowskiego, Warszawa stanęła wobec kata- 
strofy węglowej. Fabryki z konieczności stanę- 
ły, produkcyę elektryczności i gazu zreduko- 
wano ze względów oszczędności do połowy. — 
Cena puda węgła podskoczyła w sprzedaży 
częściowej do 60 kop. 

Ministeryum zezwoliło ma zakupienie dla 
Warszawy z funduszów państwowych 1,600.000 
pudów węgla. 

— Komunikacya kolejowa Warszawy z pro- 
wincyą Królestwa utrzymaną jest tylko czę- 
$eiowo. Na kolci warszawsko-wiedeńskiej po- 
ciągi kursują do Piotrkowa, Kutna i 
Łodzi, na nadwiślańskiej przywrócono ko- 
munikacyę kolejową do Kielc i Radomia. — 
Wszystkie inne linie do cesarstwa są w ruchu. 

— Na dzień 14 października naznaczono 
tymczasowy pobór rekrutów. 

— W sprawie uniwersytetu warszawskiego 
„Warsz. Dniewnik* donosi: Akty uniwersyte- 
tu warszawskiego w sierpniu były przewiezio- 
ne do Moskwy i przechowywane były do tego 
czasu w uniwersytecie moskiewskim. Obecnie 
przewieziono je z powrotem do Warszawy, a 
kancelarya rozpoczęła czynności. Wszystkie 
wakanse będą zapełnione i sądząe ze zgłoszeń, 
władze będą musiały przyjąć ponad komplet. 
Na wydziale filologicznym jest wakansów 200, 
na prawnym 300, lekarskim 150, matematycz 
nym 100 i przyrodniczym 60. 


Rektor wraz z urzędnikami przybywa do 
Warszawy 8 października. 
-- Dyrektor teatru polskiego, P- Arnold 


Szyfman, który po wybuchu wojny został jako 
poddany austryacki internowany, u następnie 
zesłany do gub. wiackiej, uzyskał, ze względu 
na swe stanowisko społeczne, pozwolenie po- 
wrotu i w dniu 23 b. m. przybył do Warszawy. 

Przygoda ta spotkała p. Szyfmana, pomimo 
wniesionej prośby o przyjęcie do poddaństwa 
rosyjskiego. 


Bliskie rozstrzygnięcie wielkiej 
bitwy we Francyl. 


„Neues Wiener Journal* donosi z Berlina 


pod datą 28 b. m.: 


Omawiając sytuacyg na zachodnim terenie 


MH 


wojny, powiada n Lokal-Auzeiger"*: 


Ostatnie wypadki na plaeu boju (Zdobycie 
fortu Camp dos Romains i innych fortów w 
przerwie pomiędzy Verdun a Toul. U R.) prze- 


REF 


WYDANIE POPOŁUBNIOWE 


gier, pisze „Pester-Lloyd'"': 


przeciw naszej armii i wahają się. Dwie okoli- 
czności przynajmniej za tem przemawiają. Prze- 
dowszystkiem armia nasza mogła zgromadzić 
się na nowych stanowiskach, nie doznając ze 
strony Rosyan przeszkód, godnych wzmianki. 
Drugą okolicznością jest takt, że główna armia 
‘| rosyjska nie uczyniła nie więcej, jak tylko — 


Września 1914. 


NOWA 
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Bok XXXIM. 


Prenumermatę przyjmuj: 
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W numerze popołudniowym, wychodzącym w poniedziałki i dni poświąteczne. zamieszczone 
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ę będą takża inne inseraty. 
Załączniki do „Nowej Reformy“ (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 az. dla mieiscowych prenumeratorów, 
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północnego i ciągłego ostrzeliwania przedsię 
biorą liczne loty wywiądowcze. Krążą nie 
ustavnie nad stanowiskami rosyjskiemi i przy- 
noszą dobre wiadomości o ruchach wejsk ro- 


ry 


Rorzysiny zwret w wojnie zR 
syą. — Zwycięstwo we Francyi 
zapewnione. —SuURcesywSerKii. 


(Telegram c. k. Biura korespondercyjnego.) 
Wiedeń, 30 września. 

Ces. i król. Naczelna Komenda armii wydała następujący rozkaz 
dzienny: | 

Sytuacya jest dla nas i dia sprzymierzonej armii 
niemieckiej korzy stmą. 

Cienzywa rosyjska w Galicyi jest bliską złamania 
(ist im Begriffe zusammenzubrechen). 

Wspólnie z wojskami niemieckiemi ponownie zwy- 
ciężymmy i zmiszczymy nieprzyjaciela, który pod Kraśni- 
kiem i Zamościem, (Wystruciein (Insterburgiem) i Tannen- 
bkergiem został pobity. 

Przeciwko Franucyi niemiecka główma siła niepo- 
wstrzymanie wtargneła głęboko ma terytsrysm mieprzy- 
jacielskie i nowe wielkie zwycięstwo się zbliża. 

Na bałkańskim placu wojny wałczymy również 
w kraju mieprzyjacielskim. Opór Serbów zaczysa bez- 
właadmieć (beginnt zu erlahmen). 

Wewmetrzne miezadowolenie, powstania, bieda i głód u 
zagrażają maszys mieprzyjaciołom ma tyłach, podczas 
gdy monarchia i państwo sprzymierzone zgodnie i z silną 
otuchą wobec zbrodmiczo marzuconej nam wojny, gotowe 
są walczyć aż do zwycięskiego końca. 

Oto prawda o położeniu. Należy ją podać do wiadomości: wszyst- 
kim oficerom, 'a żolnierzom przedstawić (zu erórtern) w ich języku 
ojczystym. 


Qa 


syjskich. 
„Pobita armia Rennenkampfa zajęła prawdo- 
podobnie następujące stanowiska: Główna 


część 20 korpusu, cały 3 korpus i dywizye re: 
zerwowe — jak się zdaje 3 — zgromadziły się 
pod ochroną twierdzy Kowno. Przejście przez 
Niemen pomiędzy - Kownem a Grodnem jest 
chronione przez 4 korpus pod Olłitą. Korpus 
2 znajduje się pomiędzy Olitą a Grodnem. — 
Koło Grodna samego znajduje się korpus fin. 
landzki, pobity pod Ełkiem, gdzie poniósł cięż: 
kie straty. Tam równie znajduje się 2 dywizya 
wojsk. 

Kolej Białystok-Grodno broniona jest przez 
mięszaną brygadę, ustawioną w kierunku pół- 
noeno-zachodnim, tudzież przez 8 korpus sybe- 
ryjski, który zajmuje pozycye obronne na linii 
Oiita-Osowiec i wzmocniony jest dywizyą, lub 
2 dywizyami rezerwy. 

„Ogólny atak niemiecki skieruje się 
prawdopodobnie przeciw dawniejszej 
armii Rennenkampfa, która ma tutaj 
widocznie tylko obronne pozycye. Wynika to 
już z tej okoliczności, że mamy już czucie z 
przedniemi fortami Kowna. 

„Pogoda dla ruchów artyleryi ciężkiej jes! 
sprzyjająca, gdyż powietrze jest suche” 


Nowe posilki angielskie. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Londyn, 30 wrzeeśnia. 

(Via Berlin). Premier ministrów, Asquith, w 
mowie, wygłoszonej w Dublinie, oświadczył, 
że jego zdaniem, pierwszy kontyneent indyjski 
dziś wyląduje w Marsylii. We wszystkich ko- 
loniaeh zbierają się kontyngenty wojsk. — 
W Wielkiej Brytanii 500.000 ludzi pospieszyło 
pod broń. 


Powołania żołnierzy we Francvi. 


„Nowoje Wremia* z dnia 20 b. m. zawiera 
ogłoszenie konsulatu francuskiego w Peters- 
burgu, wzywające do stawiennictwa wojsko 
wego wszystkich poddanych francuskich, któ- 
rzy już stawali do poboru,i zostali uwolnieni, 
włącznie do roczników 1912 i 1913. Również 
wezwani zostali poborowi z r. 1915. "a 


Arcyks. Fryderyk, generał piechoty. 


jieika bitwa we Francyi. 


(Telegram c. k. Biura korespondency jnego.) 


Berlin, 30 września. 


Biuro Wolffa donosi: 

Wielka główna kwatera, dnia 29 września wieczorem. 

Na prawem skrzydle wojska we Vraneyi odbywały się dzisiaj nie rozstrzygnięte do- 
tychczas walki. 

Na froncie między Oisą a Mozą panuje ogółem spokój. Armia, znajdująca się w ataku 
na forty nad Mozą, ponownie odparła francuskie ataki z Verdun i Toul. 


Flota angielska i francuska 


pod Dardanclami. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Konstantynopol, 30 września. 

Półurzędowa nota stwierdza, że angielskie 
i francuskie okręty, krążące od pewnego c74- 
su u wejścia Dardanelów, zatrzymywały ja- 
dące tamtędy okręty, przeszukiwśły je i do- 
pytywały załogę o rozmaite szczegóły. Rząd 
postanowił wobec tego zamknąć Dardanele i 
otworzy je znowu dopiero wtedy, gdy wyż wy- 
mienione floty oddalą się od cieśniny mor- 
skiej, 


Walki pod Antwerpią. 


Wczoraj artylerya oblężnicza otworzyła ogień na część tortów w Antwerpii. Atak bel- 
gijski na linię, otaczającą Antwerpię, został odparty. - 


Zwycięskie walki armii Hindenburgz.e 


Na wschodzie rosyjskie ataki, które nastąpiły nad Niemnem w gubernii Suwałki, zo- 
stały udaremnione. Przeciw twierdzy Ossowiec wczoraj rozpoczęia walkę ciężka artylerya. 


Mati oiie a Weny. E 


Omawiając wdzieranie stę tosyan do Wę- 


Muzułmanie w Rosyi przeciw wojnie. 
(TeL c. k. Biura koresp.) 


Konstantynopol, 30 września. 

Tutejsza półoficyalna agentura dowiaduje 
się, że rząd rosyjski chciał muzułmańskich 0- 
chotników w okręgach rosyjskich nad morzem 
Czarnem włączyć do wojska. Ponieważ mu- 
zułmanie nie chcieli wstępować do rosyjskie- 
go wojska, uwięziono ich notabiów. Ludność 
muzułmańska jest bardzo  wzburzona. Miesz- 
kańcy Adszara chwycili za broń. 


—— e m 


wstrzykiwaniem cteru, celem ożywienia zunie- 
rającej otuchy wojsk rosyjskich. Dzisaj doda- 
jemy do tego jeszeze tę uwagę, że mają być o7 
ne także wędką na oziębiające się sympatye 
neutralnych państw dla trójporozumienia. Ale 
naszym wrogom nieszczególnie się powodzi. 
Zatopienie trzech krążowników angielskich 
przez jednę tylko niemiecką łódź podwodną 
zachwiało w zupełności „prestige“ Anglii na 
morzu. Na francuskim placu boju zachwiane 
jest prawe skrzydło francuskie i armia niemie- 
cka może wejść na tyły armii francuskiej. — 
W Gałicyi armia rosyjska trzymana jest w że- 


„Główne siły rosyjskie w Galicyi stanęły na- 


* 


Zeppeliny. per» 
“l. ©. k. Biura koresp.) 
Berlin, 30 września. 

„Berliner Tagblatt“ donosi z Hagi: 


- æ 


~ 


zy 


że użyjemy terminu militarnego — weszła w |laznych szponach naszych wojsk i nie może Jeden z wybitnych lotników belgijskich, 
„przedwstępny kontakt“ ze stroną przeciwną”. | Fruncyi pospieszyć pośrednio na pomoc. Wo- który przybył z Antwerpii celem udzielenia 


„Przedzieranie się Rosyan przez Karpaty 
nie ma znaczenia wojskowego. Główna armia 
rosyjska znajduje się w Galicyi i mogłaby stam- 
tąd ruszyć się dopiero wtedy, gdyby stanowczo 
zwyciężyła stojącą naprzeciw armię naszą. dak 
mało Rosyanie liczą na takie zwycięstwo, wy- 
nika z długiej przerwy, jaka w ich działaniach 
wojennych nastąpiła po ostatniej bitwie. 

„Jeżeli więc kilka mniejszych oddziałów rzu- 
czją na granice węgierską, to widoczną jest 
rzeczą, że ruchy te wykonywane są nie ze 
wzgiędów wojskowych, lecz politycznych. 


bee tego Rosyanie uciekają się do wstrzyknięć 
eterowych. - 

„Car, jako opiekun Serbii, chce z nią dzielić 
radość i smutek. I on chce mieć na północy 
swoją dywizyę Timoku. Pragnienie jego spełni 


LAs 


się”. 


wskazówek londyńskim władzom wojskowym, 
oświadczył, że mała istnieje nadzieja zapobie- 
żenia ewentualnemu bombardowaniu Londynu 
przez Zeppeliny. Przeciw Zeppelinom niema 
pewnego środka obronnego. 


LAR M0... 


Oficerzy resyjscy, internowani 
w Niemczech. 
a - (Tel e. k. Biura koresp.) 
- Berlin, 30 września. 
„National Zeitung“ donosi, że do dma 25 
b. m. w Niemczech internowane 1.920 oficerów 


Saa e aE a e e 


Patil amii Waban. 


„Reichspost* w porannem wydaniu wczoraj- 
szem (nr 463) zamieszcza następujący telegram, 


otrzymany od swojego korespondenta wojen- 


rosyjskich, wśród nich 18 generałów. 


konają, jak się zdaje, ry chło Francuzów, że sta- 
nowisko ich na prawem skrzydle stanie się la- 
da chwila niemożliwem do utrzymania. 

Spodziewamy się, że niedaleką jest godzina 
odwrotu wielkiej armii franeuskiej. Odwrót bę- 
dzie krwawy. 


aajpierw zajęte przez wojska austryackie, naj- 
więcej pomiędzy Opoiem. Niedrzwicą a Traw- 
ukuni. W uiektórych miejscach zostala dosło- 
«nie tylko ziemia. Mieszkańcy przez 2 tygo- 
Anie otoczeni byli ogniem walki: kryli się po 
łolach i piwnicach. Wsie wszystkie prawie po- 
dalone, tak samo wiele osad i miasteczek, jak 


(Podnieśliśny to w dzisiejszym porannym nu- 
merze naszego pisma, w artykule wstępnym, 
mówiąc o wdzieraniu się Rosyan do tych okolic 
ua Węgrzech, gdzie rubel rosyjski oddawna się 
toczy. U. W): 


nego dra Stefana Steinera: 
Główna kwatera niemieckiej armii 
wschodniej, 27 września. 
„W tych dniach rozpoczęło się ostrzeliwanie 
rosyjskiej twierdzy Osowcea, która tworzy 
prawe skrzydło silnie ufortyfi- 


O naruszenie neutralności. 
(Telegr. c. k. Biura koresp.) 
Berlin, 30 września. 
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Rosyan do Węgier". 
„Te ataki na Węgry nazwaliśmy niedawno 


ności. 7 


nem 


ciela jest nieprawdopodobny. 


rojna. Zmiszezenie sięgnęło w głąb, zrujnowa- t x f h z - 
„Nasi lotnicy mimo niepomyślnego wiatru 


b samą glebę, w Lubelskiam bardzo żyzną. 


Nr. 431. 


Stanowisko Bułgaryf. 


=- (Tel. e. k Biura koresp.) i 


i Sofia, 30 września. 

(Agencya bułgarska). Półurzędowa „Narodni 
Pravda“ sądzi, że początek końca jest bliski, a 
„ostateczny obrachunek niedługo nastąpi. Buł- 
garya mie potrzebuje się obawiać, aby przy tem 
poszkodowaną została terytoryałnie. Neutral- 
mość Bułgaryi ma dalszy cel, niż pozostanie 
przy tych granicach, jakie kraj miał pzy po- 
szątku wojny. —---- 


„Włochy i Albania. 
X (Tel. e, k. Biura koresp.) ! 
=p Rzym, 30 września. 

„Tribuna* pisze: 

. Ostatnie wiadomości z Albanii, zwłaszcza 
doniesienie, że koronę Albanii ofiarowano księ- 
ciu Bulhanowi Eddinowi, wywołały pogłoski 
o prawdopodobnej akcyi Włoch w Albanii, — 
Pogłoski te pozbawione są wszelkiej pod- 
stawy. 

„Popolo Romano“ oświadcza, że consulta 
nie otrzymała żadnej wiadomości urzędowej, 
potwierdzającej wybór ks. Bulhana  Eddina 
panującym Albanii. Dziennik kategorycznie 
przeczy, żeby Włochy obecnie myślały o ja- 
kiejkolwiek ekspedycyi do Albanii. 


w 


Ks. Wied jako ochotnik. 


„Korespondenz Herzog“ donosi: z Bukare- 
aztu: 

Były książe Albanii, ks. Wilbelm Wied, za- 
pytywał — jak donosi „Universul“ — u mo- 
rarstw trójprzymierza, czy udział jego osobi- 
ty w wojnie, a mianowicie pod sztandarami 
aiemieckiemi, jest dopuszczalny. 

' Podobno Austro-Węgry nie sprzeciwią się 
temu. 

(Ks. Wied, który opuścił Albanię, ale nie 
rzekł się tronu, jak to zaznaczył wyraźnie w 
iwojej proklamacyi do Albańczyków, czuje 
ie skrępowanym obowiązkami swojego stano- 
wiska i dlatego wstąpienie swoje do armii nie- 
nieckiej uczynił zależnem od zgody mocarstw 
trójprzymierza. U. R.) 


r 


.Resya i Afganistan. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Eo Konstantynopol, 30 września. 
Dzienniki perskie, które tu wczoraj nade- 
zły, zawierają potwierdzenie zajścia w tuneiu 
1a granicy rosyjsko-afgańskiej. Rosyanie od 
izeregu lat potajemnie pracowali nad tunelem 
yd miasta granicznego Kuszka do Heratu. Gu- 
ternator Heratu został o tem zawiadomiony. 
Emir Afganistanu zarządził zniszczenie tune- 
m. Wedle nogłosek, 2.000 Rosyan i wielu robo- 
ników zginęło w tunelu. Zajście to wywołało 
wielkie naprężenie w stosunkach między Ro- 
ryą a Afganistanem, 


Zabezpieczenia pensyjne. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 


Wiedeń, 30 września. 
-. „Wiener Zte“ ogłasza rozporządzenie mini- 
fu sjirawiediiwości, wydane w porozumieniu 
+ ministrem spraw wewnętrznych, mocą któ- 
rego zmienia się rozporządzenie z 10 pazdzier- 
tika 1908 co do sądów roziemczych dia zabez- 
pieczeń pensyjnych. 


0 zniesienie cła na zboże, 
(Telegr. e. k. Biura koresp.) 


Wiedeń, 30 września. 

Dziś odbyło sie plenarne posiedzenie wie- 
leńskiej Izby giełdowej dla produktów, pod 
yrzewodnictwem prezydenta br. Schoellera, 
słonka Izby panów. Na porządku dziennym 
ego posiedzenia stał wniosek prezydyum w 
sprawie ponownych kroków u rządu, w celu 
niesienia cła na zboże i ustalenia cen maksy- 
nalnych dla zboża, mąki i produktów młynar- 


NOWA REFORMA. 


w mieście naszem nie stwierdzono dotąd ani je- 
dnego wypadku zasłabnięcia na cholerę na pogo- 
towiu ratunkowem, któremu taki wypadek w 
pierwszym rzędzie byłby znany. Liczne są tylko 
wypadki zasłabnięcia na dyzenterye, których na 
samcem pogotowiu notowanych jest codziennie po 
kilka, a w ostatnich dniach i na tyfus. Nie ma to 


-. Choiera. z 
| (Telegr. e. k. Biura koresp.) ` ; 

-a Wiedeń, 30 września. 
Departament sanitarny ministerstwa spraw 
wewnętrznych podaje do wiadomości: W dniu 
29 września stwierdzono bakteryologicznie po 


„dh z = = = z 


‘Sroda, 39 Września 1914. 


reszta wystrzelanej kompanii. Złożywszy karabiny, | dzienniki, że podczas bombardowania przez arty- 
wzięli Francuzi udział w darach niemieckiej kuchni |leryę serbską Zemunia. szrapel wpadł do kościoła 
polowej. Kapitan usprawiedliwiał się tem, że od|i zabił Franciszkanina ks. Solana Matkowica, 
czterech dni nic nie jedli, a wśród takich okoliczno- | który mszę odprawiał. Otóż, jak donosi „„Agramer 
ści trudno walczyć. Później opowiadał także nie-|Tagblatt" ks. Solan Matkowie żyje i podczas wy- 
mieckim oficerom, że jego ludzie raz walczyli z Niem-jbuchu szrapnela w kościele nie poniósł żadnego 
cami i potem już za żadną cenę nie chcieli z oKo- |szwanku. 


jednym wypadku cholery w Wiedniu i okręgu 
Auspitz na Morawach. Wypadki te dotyczą o- 
sób, które przybyły z północnego terenu wojny. 


KRONIKA. 


Kraków, 30 września, 


Następny numer „Nowej Reformy“ ukaże się z 
druku o godzinie 12 w nocy, W razie potrzeby 
wydany będzie nadzwyczajny dodatek o godzinie 
6 wieczorem. 


Z ruchu ewakuacyjnego. Pomimo zarządzeń 
I ułatwień ze strony władz miejskich i gminy, 
Kraków się opróżnia bardzo powoli. Tylko w pierw- 
szym dniu obecnego okresu ewakuacyjnego, w po- 
niedziałcz, odjechało parę pociągów z dobrowolny- 
mi wychodźcami z dworca towarowego. Wczoraj 
zaś odjechał już tylko jeden pociąg, dzisiaj rów- 
nież tylko jeden. 

Dzisiejszy pociąg odjechał rano około godziny 
1l-ej. Był wygodniejszy, niż poprzednie, składał 
się bowiem wyłącznie z wagonów osobowych IIT-ej 
kiasy, czystych, opalonych. Jechało nim około 600 
osób, przeważnie kobiety i dzieci. Towarzyszył tym 
wychodźcom dla opieki nad nimi ks. Artur Mary- 
nowski i alumn seminaryum duchownego St. Rabo. 

Na dworcu przy odjeździe pociągu znajdowali 
się wiceprezydent Sare, radcy miasta ks, dr. Caputa, 
Iglicki i dr Fruhling. Wychodźcom przed odjazdem 
na dworcu podawano pożywienie i gorącą herbatę. 
Było to koniecznó, ponieważ wychodźcy zbierali 
się na dworcn i czekali na pociąg już od rana. 
Zajmowali się tem ks. Matysik i ks. Kasprzyk. 
Wychodźcy dzisiejsi rekrutowali się ze wszystkich 
dzielnie Krakowa. Jadą oni koleją do Przerowa, 
w którego okolicy zostaną umieszczeni. Ponieważ 
pomiędzy wychodźcami jest dużo dzieci, powstał 
zamiar założenia tam w oklicy Przerowa tym- 
czasowej prywatnej szkółki polskiej, w której dzie- 
ci mogłyby pobierać naukę. Wobec tego pożądanem 
też jest, aby w tamte strony wyjechała jaka na- 
uczycielka z Krakowa, któraby się zechciała zająć 
nauczaniem, 

Na dworcu ssobowym dzisiaj przed południem 
ruch panował słaby. Liczba tych, którzy zaciągnęli 
pożyczki ewakuacyjne w gminie na wyjazd i dziś 
wyjeżdżali na własny koszt, była bardzo niewielka. 
W poriągu pocztowym, odjeżdżającym około 10-ej 
w kierunku Wiednia, było 4 wozy próżne. Widocznie 
„extra Cracoviam non est vita“... 

Ewakuacya Grzegórzek i Dąbia. Obywatele 
Grzegórzek zorganizowali osobny komitet, zajmu- 
jący się wysyłaniem ludności na Morawy wskutek 
znanego zarządzenia komendy twierdzy. Komitet 
ten urzęduje cały dzień od 9 rano do 7 wieczorem 
w lokalu p. Merezińskiego przy ulicy Chodkiewi- 
cza (Wożniakowskiego) 1. 100 w podwórzu. Tam 
należy się zgłaszać po bilety na wyjazd, wszelkie 
wyjaśnienia, radę i pomoc. 

Komitet poczynił starania, aby ludność Dąbia 
i Grzegórzek wyjechała osobnym pociągiem, który 
odjedzie w sobotę 3 pażdziernika o 3 po południu 
z dworca towarowego. Z ludnością wyjedzie kilk 


jednak dotąd charakteru epidemii. O cholerze na 
zasad 


razie nie ma mowy i przy przestrzeganiu 
hygieny mowy być nie może. 

O pociągi da Zakopanego. Z licznych kół publi- 
czności dochodzą nas głosy, żądające od władz 
wojskowych przywrócenia chociażby raz na dwa 
dni pociągu osobowego z Krakowa do Zakopane- 
go. Wiele rodzin krakowskich, które tam mają 
krewnych i rozliczne interesa, pozbawionych jest 
komunikacyi ze swoimi, nadto cierpi na tem za- 
prowiantowanie Zakopanego, gdzie bawi kilka ty- 
sięcy ludzi. W interesie publicznym prosimy o od- 
powiednie zarządzenia. 

Uttrzymany dotąd -pociąg poranny dochodzi 
tylko do Suchej. Nie sądzimy, aby przedłużenie 
go do Zakopanego nastręczało nieprzezwyciężone 
zudności. 

Przejechanie. Wypadki przejechania osób na u- 
licy przez samochody są coraz częstsze i niema 
dnia,'w którymby takiego wypadku nie notowa- 
no. Wczoraj po południu znowu samochód woj- 
skowy przejechał na ulicy Zwierzynieckiej jakąś 
kobietę. Nazwiska jej nie stwierdzono, bowiem 
przed przybyciem wezwanego pogotowia ten 
sam samochód odwiózł ją do domu. 

Poszukiwanie zaginionych. Leon Zukerkandel 
ze Złoczowa poszukuje ojca swego Wilhelma, któ- 
ry miał się schronić do Krakowa, Prosi o wiado- 
mość o ojcu pod adresem: Fr. Irma Gans, Wiedeń 
IL Am Tabor 11, Th. 11 

Antoni Schmidt, c. k. pułkownik ułanów w sta- 
nia spoczynku, poszukuje syną swego 19-letniego 
Kazimierza, słuchacza politechniki lwowskiej, 
który w dniu 6 czy 7 b. m. wyjechał z Sanoka w 
kierunku Lwowa. Niech się zgłosi do ojca pod a- 
dresem: Koszyce, hotel Europejski. 


Ze świata. 


Dar cesarza dla zbiegów z Galicyi i Bukowiny. 
Z Wiednia donoszą: Cesarz ofiarował komitetowi 
pomocy dla zbiegów wszelkich narodowości i wy- 
znania z Galicyi i Bukowiny 20.000 K, składając 
je na ręce wspólnego ministra skarbu Bilińskiego. 

Polskie gimnazyum w Pradze. Z Pragi donoszą: 
W drugim okręgu miejskim dla uczniów polskich 
szkół średnich utworzone będzie gimnazyum z 
polskim językiem wykładowym. 

Kamisya cechownicza. „Wiener Zeitung" ogła- 
sza: Minister dla robót publicznych zamianował 
członkami normalnej komisyi cechowniczej mię- 
dzy innymi dra Maryana Smoluchowskiego, zwy- 
czajnego profesora uniwersytetu w Krakowie i 
dra Ignacego Zakrzewskiego, zwyczajnego profe- 
sora uniwersytetu we Lwowie. 

Uwolnienie da zarzutu szpiegostwa. Naczelnik 
ogrzewalni na stacyi kulei w Lienz, nazwiskiem 
Gjuriez, został niedawno uwięziony pod zarzutem 
zdradzania tajemnic wojskowych. Sąd wojenny, 
po długiem śledztwie, stwierdził stanowczą nie- 
winność podsądnego i uwolnił. P. Gjuriez przybył 
już — jak donoszą „„Bozener Nachrichten" — do 
Lienz i objął urzędowanie, ale wkrótce uda się do 
Wiednia, ażeby tam objąć nowe stanowisko w dy- 
rekcyi kolei. 

Francya na własny koszt odbuduje zniszczone 


.- 


u| Wwsie i miasta. „Matin“ zapowiada w imieniu rzą- 


członków komitetu, oraz ksiądz z parafii św. Mi- du francukiego, że natychmiast po ukończeniu 


kołaja, aby opiekować się podczas podróży i na 
Morawach tą ludnością. 

W sobotę o 8 rano w kościele parafialnym św. 
Mikołaja odbędzie się na intencyę wyjeżdzających 
uroczyste nabożeństwo z kazaniem ks. Rychlaka. 
O godzinie 1 w południe zbiorą się wyjeżdżający 
w lokalu komitetu przy ulicy Chodkiewicza, skąd 
udadzą się na dworzec koiejowy. Każdy winien 
wziąć ze sobą żywność na 2 dni na czas poróży. 

Komitet wzywa, aby jak najszersze koła ludno- 
ści dobrowolnie wyjeżdżały i korzystały z dobro- 
dziejstw, przez rząd w tym celu przyznanych. 

Cholery niema w Krakowie. Z magistratu m. 
Podgórza otrzymujemy następujący komunikat: 

Ogłoszenie o skonstatowaniu cholery w Podgó- 
rzu było o tyle niedokładne, że cholerę sprawdzo- 
no na stacyi Podgórze-Płaszów, a więc na teryto- 
ryum Krakowa i to tylko wśród przejeżdżających 
wojsk. Natomiast stan zdrowotny w mieście Pod- 
górzu jest znakomity, gdyż oprócz 7 przypadków 


kich. Wiceprezydent Weil uzasadniał wnio- płoniey i 3 przypadków czerwonki, nie ma ża- 
dnych chorób zakaźnych. 
Co się tyczy Krakowa, to należy stwierdzić, że 


ek w dłuższej przemowie. 


toby miał wiadomość o 
Antonim Lachowiczu; 


ginisty, p. Włodz. Ko- 
waiskiego, proszę 0 ode- 


| 
Koby wiedział, gdzie prze-! 
bywa Maksymilian Mar-' 


wojny rząd francuski zajmie się odbudowaniem 
i miast i wynagrodzeniem strat, jakie ponieśli mie- 
szkańcy dla dobra ojczyzny. 

Z głodu. „Vossische Ztg.* zamieszcza taki opis, 
wyjęty z jednego listu polowego od żołnierza wal- 
czącego nad Marną: 

Bardzo miła przygoda zdarzyła się mi niedawno. 
Było ciemno i Francuzi dałi nam jaż swoje „bło- 
gosławieństwo wieczorne“. Tak mianowicie nazywa- 
my ich zwyczaj przerywania bitwy mniej więcej 
około 6-ej godziny wieczór, skoro już uraczyli nas 
gradem około 500 ciężkich granatów, który Bię 
kieruje wszędzie, gdzie się tylko nas spodziewają. 
Kompania zamierzała właśnie przystąpić do kuchni 
polowej, aby sią posilić, gdy nagle ponad nieprzy- 
jacielskim okopem ukazała się jakaś postać, powie- 
wająca chustką. Był to francuski kapitan. Zbli- 
żywszy Bię do nas rzekł łamaną niemczyzną do na- 
szego oficera, który wyszedł naprzeciw: „Czy ma 
pan dość pożywienia, żeby dać trochę tukże moim 
ludziom?* Na pytanie, ilu ma ludzi, odpowiedział: 
„Mniej więcej stu“. Kazano mu przyprowadzić 
swoich ludzi, co uczynił natychmiast. Była to już 
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pów wyruszyć do ataku. 

Milczący Joffre. Paryski, a właściwie wycho- 
dzący obecnie w Bordeaux, dziennik „Matin“, o» 
głosił artykuł posła francuskiego Pujade o głów- 
nym wodzu armii francuskiej. 

Joffre od najwcześniejszej młodości odznaczał 
się małomównością, lecz nie był bynajmniej mru- 
kiem. Szkołę średnią skończył wcześnie, mając 
lat 17, zapisany był na politechnikę, gdzie przer- 
wał studya zarąz w drugim roku, wstąpiwszy do 
wojska w roku 1870. Po wojnie zajęty był przy 
przebudowie fortec dookoła Paryża, otrzymawszy 
pochwałę mar. Mac Mahona. Licząc zaledwie 22 
lata został kapitanem inżynieryi wojskowej. To mu 
atoli nie wystarczało, chciał zapoznać się ze słu- 
żbą w linii bojowej i wyjechał do Tonkinu. Od. 
znaczył się, gdy pod admirałem Courbetem wy- 
prawił się na wyspę Formozę, którą ufortyfikował 
formalnie pod ogniem nieprzyjacielskim. Na- 
stępnie służył w Afryce, w Dahomeju. Tam zebrał 
resztki wojska pokonanego pułkownika Bourniera, 
odnosił zwycięstwa i doszedł do Timbuktu. Utrzy- 
mywano wówczas, że przez całą tę kampanię nie 
przemówił ani słowa. 'Wróciwszy do Francyi został 
dyrektorem szkoły wojennej, a wkrótce generałem 
brygady. Pe kilku iatach miał za sobą opinię 
wszystkich strategików francuskich, a obecnie nikt 
nawet nie przypuszczał możliwości innej kandy- 
datury na głównodowodzącego. 


Złewienie rekina. Tryesteński dziennik „Picco- 
lo" donosi, że w okolicy Mago rybacy wyłowili 
z morza nieżywego rekina, który miał 4.9 metra 
długości a 20 metrycznych centnarów wagi. — 
W żołądku jego znaleziono resztki ciał ludzkich, 
pomiędzy niemi trzewiki dziecka około 6-letniege. 
W jednym trzewiku były jeszcze resztki ciała na 
stopie. Dalej znaleziono parę białych kamaszków 
płóciennych po dorosłej osobie, kamaszek męski 
ż resztkami stopy, białą chustkę do nosa z ezer- 
wonym szlakiem i literą S, a wreszcie spodenki 
chłcrięce. Resztki zwłok pogrzebano. 


Z krakowexiege ebserwstoryum. Dnia 29 września ter- 
moinetr doszedł od + 5'7 do + 10:2€.; — barymetr 
podnosił się. 

Dnia 80 września o godz. 7 rano stan barometru 7402 
mm., termometru -+ 6'8 C.; wiatr: zachodni, 


Telegeamny. 


Choroba króla rumuńskiego. 
„Korrespondenz Herzog“ donosi z Bukaresz- 


tu pod datą 28 b. m.: 
Król Karol jest od 8 dni chory i nie opuszcza 


łóżka. Król cierpi na kurcze żołądka. Z powodu 
skłonności do wymiotów i braku apetytu odży: 


Cywilni jeńcy we Francyi. Austryacki inżynier | wianie się jest upośledzone. 


Kristen, zatrudniony przed wojną we Francyi nad 
Rodanem przy pracach państwowych, został potem 
uwięziony, a teraz, wróciwszy z niewoli, opowiada 
w „Reichspost* swoje przejścia. Jeszcze z począt- 
kiem b. r. miał rozmowę z Janrósem, który mu 
mówił, że będzie wojna z Niemcami. Przypomniał 
sobie tę rozmowę dopiero wtedy, gdy 18 kwietnia 
w podróży służbowej zauważył, że w Wogezach 
gromadzą się wielkie masy wojsk. Dnia 21 lipca 
nagle ogłoszono stan wojenny, 27 kazano mu opu- 
ścić Francyę, ale ruch kolejowy był jnż przerwany. 
Po południu uwięziono go i razem ze 179 Niem- 
cami, Austryakami i Węgrami zamknięto w piwni- 
cy. Nazajutrz odstawione ich do Toul. Gdy prze- 
chodzili przez miasto, publiczność obrzucała ich ka- 
mieniami i błotem. Wieczór ulokowano ich w lo- 
downi na słomie. Dnia 2 sierpnia zmuszeni byli 
kolbami i szturkańcami do kopania szańców i prze- 
ciągania drutów kolczastych naokoło miasta, Wśród 
jeńców niejaki Paweł Szamber, prokurzysta nie- 
mieckiej fabryki wełny w Belforcie, miał przy so- 
bie 80.000 franków swojej firmy, Gdy się bronił 
przeciw wydaniu tych pieniędzy, zaprowadzono g 
do cytadeli, gdzie musiał sobie sam grób wykopać, 
poczem go rozstrzelano. Dnia 10 sierpnia słysze- 
liśmy huk dział, grad szrapneli bił o dach. Na- 


e| stawie 
nadzwyczajnie wysoki. 
między Szwecyą a Niemcami jest przerwane. 
Połączenie z Danią funkcyonuje. 


Przeniesienie uniwersytetu lowańskiego do 
. Cambridge. 
„Korrespondenz Herzog“ donosi z Medyola- 


nu pod datą 28 b. m.: 


Jak donoszą dzienniki z Londynu, senat u- 


niwersytetu w Cambridge przedłożył belgij- 
skiemu posłowi w Londynie propozycyę, ażeby 
uniwersytet lowański przeniósł się na pewien 
czas do Cambridge, gdzie odbywałyby się da- 
lej wykłady i rozdawanoby dyplomy. Uniwer- 
sytet w Cambridge odstąpiłby potrzebne ubi: 
kacye uniwersytetowi z Lowanium. 


Pożar kopalni. 
Saarbruecken. Kopainia „Louisthal* stanę- 


ła w płomieniach. Pożar spowodowany żostał 
nieostrożnością. Strat w ludziach nie ma. Zadu- 
siło się 27 koni 


` Orkan w Szwecyi. 
Goeteborg. Orkan trwający od rama wyrzą- 


dził w Malmoe ogromne szkody. Wieża na wy- 


bałtyckiej jest obaloną. Stan wody jest 
Połączenie kablowe 


zajutrz obchodzono się z nami, widocznio z Zemsty, | pzez an ZENYA 


jeszcze brutałniej, a wikt był coraz gorszy, Musie- 
liśmy oddać wszystkie pieniądze, ja sam oddałem 
800 fr. pieniędzy dla robotników i 28.000 fr. 
w obligacyach. Wozy Czerwonego Krzyża przywio- 


Odpowiedzialny redaktor ł wydawca: 


Michał Konopiński. 


zły kilkunastu ciężko rannych Niemców. Ludność a PE ZEE PGA 


i szkoły obeszły się z nimi w haniebny sposób. 
Obsypano ich obelgami i trzy godziny pozostawiono 
na najwię szym skwarze. Gdy chustką chciałem 
jednego ochłodzić, oficer odepchnął mnie szablą. 
Plotki rosyjskie. Wobec cięgów, sprawionyeh 
przez Hindenburga armii rosyjskiej, „Nowoje Wrc- 


mia“ pociesza się następującemi plotkami o Niem- || 


czech: 

Wskutek wielkich strat, poniesionych przez armię 
niemiecką, 
powołana i odbywa ćwiczenia wojenne. Powołano 
też zupełnie niewyćwiczonych landszturmistów. 

Ochotników przyjmuje się bez względu na wiek. 
Nawet 12-łotnie dzieci przyjmowane są do wojska 
do podawania patronów na linie tyralierskie. 

„Ponieważ wszelki dowóz z zewnątrz jest od- 
cięty, Niemcy zaczynają cierpieć na brak żywności. 


Wojsko zamiast wołowego, otrzymuje mięso wie- b 


przowe (niezła zamiana — rosyjskie wojsko, zdaje 
się, nie dostaje nawet i wieprzowego mięsa. Przyp. 
red). 

Dla zapobieżenia wyniszczenia bydła, zakazano 
zabijać cielęta wagi poniżej 75 klg. i krowy młod- 
aze lat 7-miu*. 

Własną sytuacyą gospodarczą Rosyi „Nowoje 
Wremia* nie zajmuje się, a byłoby tam więcej 
pola do wykazania niedoborów. 

Ks. Solan Matkowic żyje. Niedawno doniosły 


cała młodzież od lat 16 (sic!) została || 


Nadesłane. i 
(Artykuly w tym dziale nie pochodzą od 

redakcvi.} 

npr e E =" 


Stanisław Więckowski 


M Współwłaściciel zakładu zdrojowo- 
| kąpielowego w Żegiestowie 


li zasnął w Panu dnia 21 wrześn'a 1914 po 
długich a ciężkich cierpieniach, przeżywszy 
lat 58. 

| Pogrzeb odbył się w Muszynie dnia 23 
września 1914. 

A W smutku pogrążona żona i synowie za- 
wiadamiają o tym ciężkim losie krewnych 
i znajomvch. 6648 1 2 


E nan c= 


Drukarnia Literacka 


w Krakowie, Jagiellońska 10 
wykonuje wszelkie roboty drukarskie. 


„ Zakład artystyczny, 
kamieniarski i budo- 
3% wlany 


szałek, legionista wschodniego (przy łejasych pokalecaeniach, otwartych 


|. uczcie, | grzeźwiujące 


do zachodniej Galivyi, poszukuj 


nżynierze, zechce powiadomić 
Wyspiańskich, Kraków. Zwie- 
'zyniecka 19. 6639 1 3 


otaryusz Stanisław Sla- 
" wik ze Zborowa, obe- 
mie porncznik przy „Land: 
vehr- Erganzungs- Bezirks-Ko- 
nando, Złoczów in Munkacs*, 
poszukuje swej żony Janiny 
+ b-ciorgiem drobrych dzieci. 
6641 


Dobrą, używana 


naszynę do pisania kupię za- 

az. Zgłoszenia pod: „Sturm 15“ 

:rzyjmuje Admin. „N. Reformy“. 
6638 


I Gb TWD TL TTW M HI 


„fr Kan 


pianin i harmonium 


Kraków, Rynek gł. 38, 
Linia A-B, 
Telefon 2588, 


Poleca instramenta dobo- 

rowe z pierwszorzędnych 

fabryk krajowych i za- 

granicznych.  Wyłączne 

zastępstwo L. Bósendor- 
fera, 


Wielki wybór w instru- 


mentach przegranych. 
234 74 0 


1 ADA Ty A | Krakowie. 
6 Z drukarni Literackiej w Krakowie. ut. Jagiellońska J0. 


branie pieniędzy, które 29-go 
września z Krosna nadeszły. 
Inż. Jau Peltz, Kraków, dwo- 
rzec. 6636 1 3 


nia 29 sierpnia wyjecha- 

łem z Bolechowa, zosta- 
wiwszy tam żonę i dzieci: 
Alojzę Schmid, Emanuela 
SchmidaiStefanię Schmid. 
Od tego czasu nie mam o nich 
wiadomości; proszę przeto 0 
jakąkolwiek o nich wiadomość. 
Franciszek Schmid, Kra- 


ków, browar Jana Gótza. 
6630 1 2 


Górka, krawiec, Karmelicka 7 
prosi W. P. Klientów o odbiór swo- 
ich ubrań do dnia 2 października. 
Później nie bierze odpowiedzialno- 
ści za takowe. « 6616 


Pokoje 


umeblowane, z całem utrzymaniem 
lub bez, na krótszy lub dłuższy po- 
byt, da wynajęcia. Ul. Sobieskiego 
1. 16c, II piętro, 6284 16 0 


Do zarządu 


domu obywatelskiego go- 
towa każdej chwili przyjąć 
posadę pod skromnemi warun- 
kami osoba z dobrej sfery to- 
warzyskiej z synkiem dziewię- 
cioletnim. Zgłoszenia listowne 
przyjmuje Administracya „N. 
Reformy“ pod lit. B. 0. w 
6507 6 0 


Legionu ze Lwowa, raczy do- 
nieść: Celina. Marszałek, Kra- 
ków, Starowiślna 46. 6615 2 8 


Kazimierz Zawiiski 
z Przeworska, prosi o poda- 
nie miejsca pobytu swej żony. 

6583 8 8 


Powóz kryty 


karetka obszerna, wygodna, 
w zupełnie dobrym stanie, do 
nabycia. — Oglądać u stróża, 
Batorego 1. 6629 2 4 


Naczydelia, Niemka 


udziela iekcyj, konwersacyi ję- 
zyka niemieckiego. Przyjmie 
chętnie lekcyę za obiad. Ró- 
wnież zgodzi się na dozór nad 
dziećmi. Wymaganie skromne. 
Zgłoszenia pod „Nauczyciej- 
ka“, Kraków, Groble 20, I p., 
na lewo. Osobiste między godz. 
11—3 po południu. 6654 3 8 


p: osoba przyjmie 
posadę do gospodarstwa 
zaraz. Bardzo dobrze zna się 
na kuchni, praniu i prasowa- 
niu Wymagania skromne. — 
Może być dochodzącą. Wiado- 
mość: ul. Krzywa 9, II p., od 
g. 12 do 4, u p. Krupskiej. 
6528 7 0 


Bracia Tercymze Ś0. Franciszka| 


w Krakowie, Eaztmierz, 


ranach į popnrz 
Dasa K — 0. 


Kotwica- Liniment, spos. 
Zamiast Kotwica-Paie-Expellor. 


Nacierauie ból uaspskajające przy prze- 
| 4, siąbieniach, reamatytmie, postrzaje i t d, 


Yusaka K —.60, 1.0. 2—, 


Kotwica-Aibaminat żelazny 


Do nabycia we wszystkich aptekach alba 
i można tas wprost sprowadzać 33 

Apteki Or. Richtera „Pod złotym 

rg: Iwem*, Praga I, 

Uroa £lżniety 5. 


(Bracia Alkertanie) 
posługujący ubogim 


Telefon 5213 


O ST 966 


prywatnej posady nauczyciełki, — 


|| Zna się na gospodarstwie i szyciu, 


Zgłoszenia pod „Nauczycielka, 
Lipnica Wielka. 6572 4 6 


fima E Bite, LWÓW 


' | prowadzi nadal czynności handlowe 


sprzedają najpowszechniej używane, meble gięte, wyplatane 
lub z siedzeniem deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, kanapy, 


korytarze i do przedpokoi, 


bujanki, taborety biurowe i salonowe. 


Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 
i politurowania. 
Krzesła i stoły do wypożyczania są na składzie. 
Wycieraczki kokosowe, oraz własnego wyrobu plecione 
trzeinowe, w różnych wielkościach. 
Chodniki kokosowe do kościołów, urzędów na schody, 


>" 


2656 22 0 | Groble 7, parter, 
6327 


A 


przez czas wojny 


w Budapeszcie, hotel Royal 


skąd uskutecznia zamówienia dla 
aprowizacyi miast, na mąkę pszen- 
ną i żytnią. 6614 2 2 


Lekcyj 


języka francuskiego, niemieckiego 
1 konwersacyi udziela się po b. przy- 
stępnej cenie, Rownież lekeye zbio- 
rowe. — Ulica Sobieskiego 1. 16c, 
piętro. 6285 16 0 


Rutynewana pomotnica 


pocztowo-telegraficzna, prowadząca 
samodzielnie urząd, poszukuje po- 


ulica Krakowska I. 43 | sady, W wolnych chwiiach zajmie 


się domem i dziećmi. — Zgłoszenia 
pod „doina“, Lipnica Wielka, 
6571 4 5 


re 

zi f 

Pokój frontowy 
słoneczny, z osobnem wejsciem, 
do wynajęcia, może być wspól- 
na kuchnia. Także mieszka- 
nie z utrzymaniem dla ucze 
nic po przystępnej cenie. — 
na lewo. 
70 


jako napój 
soki owocowe bez alkc- 
holu poleca 


Kazimier Rartogzewski 


Kraków, Florynńska 49. 
5664 13 0 


Gubryela Schwalbe 


nauczycielka języku miemieckie- 
go, rozpoczyna (oprócz oddzielnych 
lekcyj) kurs zbiorowy dla dzieci 
w godzinach przedpołudniowych. — 
Ul. św. Krzyża 16, Í p. 6613 


PRATT EET 
POT 


i odpocenie ciała oraz nieprzy- 
jemną woń z nóg i pach ciała 
usuwa 


„EKSYKANS* 


hygieniczny proszek Laborato- 

ryum A. Górskiego w War- 
szawie. 

Główny skład w Drogueryi 

Magistra farm. J}. Hanaka i Sp., 

Kraków, Szewska 5. Cena pu- 


dełka wraz z rozpylaczem 1 K. 
5473 10 lu 


Rządca drukarni L. K. Górski, 


e= Józefa Kuleszy 

: SF naprzeciw comente 
rze w Krakowie, po- 
siada wielki wybór 
gotowych pomników 
zpiuskowon, granitu 
* i marmuru, Podej- 
muje się wykonania grobowców w 
miejscu i na prowincyi, Telef, 1359 
Kh66R 66 0 


KOSZE 


podróżne do nabycia przy 
ul. Dietlowskiej 56. 6619256 


5 e 
POSZUKUĘ 
swej Żony Wandy Szechinskiej, 
która dnia 1 września b. r. miała 
pozostać we Lwowie u p. Daniei- 
skich, przy nl. Dunia-Boruowskich 
1. 6, Józet Szechiński, wachmistrz 
e. k. Źandarmeryi w Nowym Targu 
6552 2 2 


gz tovy wiedział o obecnem miej- 
ik scu pobytu Eugeniusza Cedzyń: 
skiego, urzędnika Banku Praskiego 
kredytowego, oraz jego żony Stefa. 
nii, zamieszkałych we Lwowie, ul 
Tarnowskiego l. 80, raczy podać 
wiadomość w Krakowie, ul. Kulłą: 
taja 1. 6, IE p. Wildowa. 655683 


Staruszka ośmdzjegiącigletnia 


utrzymejąca pracą rąk wła» 
snych dwoje nieuleczalnie cho- 
rych dzieci, prosi gorąco lito 
ściwych -ludzi o pomoc. a= 
skawe datki przyjmuje Admi: 
nistracya „N. Reformy* pod 
W. P. lub podaje adres, 
2667 49 0 


> 


